
R U S K I  T N W A L I D

W I A D O M O Ś C I  K R A J O W E .
5  P etersburga , 6 . L ipca.

17. p. m.  Nay miłości wiey mianowani zostali 
Kawalerami Orderów każdy przy osobnym re­
skrypcie Jego Cesarskiej M ści : S . Anny .pier- 
wszey klassy : jenerał-M aior B euardos , Jenerał- 
Maior Korniłoio 1 y , Jenerał-Porucznik Kozacz- 
koivski, i Jenerał-Porucznik H elfreych. S. T'Vto- 
dzirnierza wielkiego krzyża 2«y klassy : Jenerał 
Artyleryi Jenerał-M aior Sywers 2gi, Jenerał- 
Porucznik A izow  , i Jenerał-Porucznik Czuplic.

W  dzień ślubu Jch Cesarzewicowskich Mści 
\ \  ielkiego Xięcia M ikołaia  z W ielką Xięiną Ale- 
xaudrą  Teodorowuą, to iest dnia 1. Lipca , N ay- 
mitościusiey mianowani zostali: Jenerał piechoty 
L a m zd o rJ , Hrabią Państwa Rossyyskiego; W iel­
ki Łowczy Paszkow, W ielkim Marszałkiem Dwo­
ru , zastępuiący obowiązek Wielkiego Łowczego 
Rzeczywisty Radca Stanu baron A lbed il, Mar­
szałkiem Dworu, pełniący służbę w udziale spraw 
zagranicznych Kollegski-Assessor Xiąźe Tnibecki, 
i Aktuarius Baron Strogonow , Kamerjunkrami 
Dworu Jego Cesarskiej Mści.

—  Przez trzy wieczory ciągle, to iest od duia 
ślubu do i .  b. m . stolica była oświeconą, i nie­
przeliczone mnostwo ludu zapełniało wszystkie 
ulice. I

'SW-

W  pamiętny dzień 20. p. rn., to iest w dziei 
•przybycia do tuteyszey Stolicy Wielkiey Xiężney 
Alex.andry Teodordwny, cała t\ayiaśnieysza Ro 
dżina -i oiszak otoczaiący te wysokie osoby, iadat 
s Pawłowska do Stolicy, b y ł się zastanowił w ob­
szernym i pięknym domu o wiorst dwie odległym 
od Peterzburga w którym się mieści pensy la me- 
sczyzn pod przewodnictwem Pastora K ollinsa  
Dom ten należący do wspomnionego Pastora był 
pięknie przyozdobiony, i salony wewnętrz ieg< 
wybornie by ły  meblowane Kayiaśnieysi gości( 
zatrzymali się tam m om ęt i cały porządek wiazdx 
któryśmy opisali pierwiey od tego się domu począł 
Korzystaiąc s tey zręczności daiącey nam powoi 
wspomnienia o domie Pana K ollinsa m am y  zamiai 
powiedzieć słów kilka w numerze przyszłym pis 
ma naszego, o tym  szanownym człowieku , który 
przez skromność nigdy niepozwalał na to, aby < 
nim w pismach publicznych wspominano, lecz pc 
żytek, iaki starania iego w wychowaniu młodzież] 
przynoszą publiczności, nakazuią nam w tey mie 
rze iem u nieposłuszeństwo.

Kr ói .  e w s t w o  P o i s k i e .
Z  W a r s z a w y , 1. Lipca .

Jego Cesarsko-Królewska Mość Pan nasz na\ 
miłościwszy trzema Dekretami swemi pod d. x*t 
Czerwca r. b. w Petersburgu  wydanemi raczy 
nayłaskawiey mianować:

*55

P I Ą T E K 6. L ip ca  18x7.

W I A D O M O Ś C I  W O J E N N E .
Z aw arcie . Wiadomości kraiowe : s Peterzburga. Królewstwo Polskie : z Warszawy. R oskaz dzieńn J 

do Woyska Polskiego Wiadomości zagraniczne : W łochy. Francyia Rozmaite wiadomości.



R eferendarzam i' S a n u :
P . A ugustyna G lińskiego  R eferendarza  S tanu  

adzw yczaynego.
P . T om asza G rabow skiego, V ice-R.eferendarza 

)y rek to ra  Jen era ln eg o  K ancellary i R ady  S tanu.
P . M arcina Z a le sk ieg o , Z astępcę R eferendarza 

tann.
P . K aietana K alinow skiego  D y rek to ra  Je n e ra ł-  

ego S u m m  K onw encyią W iedeńską ustąpionych.
P . M ichała  W y s z k o w s k ie g o , b y łe g o  K onsy- 

iarza w  M in iste ry iu m  S praw  W ew nętrznych .
X iedza Z o ch o w sk ieg o , C złonka R ornm issy i 

V oie wódz tw a S andom iersk iego  do W y d z ia łu  O - 
w iecenia publicznego;
Vice - R e ferendarzem  D y re k to re m  Jeneraluyrn

K a n ce lla ry i R a d y  S ta n u .
P . Jana Cii y liczk  o leskiego , S ekretarza Jen era l-  

ego te y ie  K ancellary i.
V ice  - R eferendarzam i.,

P P . Józefa C i c/tomskiego.
  W oyciecha G rzym ałę -
  A lexandra Kosseckiego.
  K an to rberego  Tymowskiego••

zaś V ice-R eferendarzem . nad e ta to w y m  Pana 
Z bo iksk iego .

W  I m r e m im  N a y J a ś n i e j s z e g o

A L E X A N D R A  I.

C e s a r z a  W s z e c h  R o ssy y ,  K róla  P o l s k ie g o  
etc. e tc. etc.

n a m ie s t n i k  K ró lew ski w R a d z ’e S tanu .
Z w aży w szy , i i  w ie le  osób pom iiaią z p rośbam i 

w em i niższe w ładze  k ra io w e , db k tórych  roztrzy- 
n ien ie  ty c h  p ró ś b , albo obiaśnienie i p rzedstaw ic­
ie ich w yższym  w ładzom  n a le ż y , p rzez co n ie- 
zlko następuie zw łoka w  stanow czem  rozw iązaniu 
odań p ry w a tn y c h , bo  dla w yiaśnienia m uszą b y d ż  
rzez w yższe w ładze n iższym  ko m m u n ik o w an e, i 
rzez te  znow u w yższym  w ładzom  zw racane; ale 
•az pom iian ia podobne zatrudniając w yższe Magi 
istrałury , bezpo trzebn ie  pom nnżaią korrespon- 
»ncye; na p rze łożen ie  R orn m issy i R ządow ey 
n aw  W e w n ętrzn y c h  i Policy i postanow iliśm y i 
m ow iem y.
Ar t y k u ł  i .  K ażdy m aiący  in teres p ry w a tn y , 

b  czyniący przełożenie do w ład z  Kraio sych  ad- 
ih iś tła cy y n y c li, ie ie li iest m ieszkańcem  m iasta , 
idać ip pow inien m ieyscow em u P rezy d en to w i lub  
in m s trz o w i; ie ie l i  zaś iest na wsi zam ieszkały  , 
iey scow em u  W óy tow i albo K om m issarzow i ob ­

w o d o w e m u , bądź ten  in teres lu b  p rze łożen ie  za* 
w is ły  od roztrzygu ien ia  w ładz w y m ie n io n y ch ,, 
bądź w y ższy m  M ag istra tu rom  do decyzy i przed­
staw ić ie w ypada.

A rt. a . W  in teressach zagraia iących  bezp ie­
czeństw u osoby podaiącego , lu b  znacznem u u -  
szczerbkow i w łasności ie g o , ie ie l i  osobiście lub  
p rzez um yślnego  posłańca podaiący prośbę nieo- 
trzy m a rezo lucy i w  przeciągu z j  godzin od czasu 
w ręczen ia , m oże się z prośbą udać do p ierw szey  
z' kolei w y isz ey  w ładzy  z do łączen iem  w  kopii 
p ro śb y , na którą rezo lucy i o ieuzyskał. —  Je ż e li 
zaś prośba przez pocztę p rzesy łaną będzie , n a ted y , 
po u p ly n ie n iu  także ?./|ch godzin od czasu w ręcze­
nia , gdy b y  podaiący przez naypierw szą pocztę n ie- 
o trz y m a ł re z o lu c y i, m oże rów nież udać się z p rze­
ło żen iem  do dalszey z kolei w y iszey  w ładzy  , a w  
przypadku  n ieodebran ia i od tey  w ładzy  w  p rze ­
ciągu dwóch dni re z o lu c y i, m oże się w tenczas uda- 

, w ać do w ładzy  nay w y isz ey , nieprzestepuiąc iednak. 
kolei M agistratur.

A rt. 3.. L u b o  stopnie w ładz kraiow ych są ozna­
czone przez S ta tu ta  o rgan iczne , ab y  się iednak ża­
den w  tey  m ie rze  n iew iadom ością nie za s ła n ia ł,. 

, ponaw iam y w yraźn ie , iż n ieuzyskuiący rez o lu cy i, 
m ieszkańcy wsi- od W oy tów  lu b  od K om m issarzy  
obw odow ych udaw ać się pow inni do K o m m issy i 
W o jew ó d zk ie j sw ego W ojew ództw a, a od tey  dó 
K o m m issy i R ządow ey , od k tó rey  roztrzygn ien ie  
interessu zaw isło. —  M ieszkańcy m iasta  / V a r -  
s z a w y , n ieuzyskuiący rezo lucy i od urzędu M un i­
cy p a ln eg o , udaw ać się  rnaią do R o rn m issy i R z ą -  
dbw ey  S praw  W ew n ętrzn y ch  i P o lic y i; m ieszkań­
cy m iast sto łecznych  W ojew ództw a , do w łaśc i­
w e j  Kommissyi* W o je w ó d ik ie y ; inni zaś w’szyscy- 
m ieszkańcy m iast do K om m issarza sw ego O b w o ­
d u , a od tych  stopniam i do nas udać się m o g ą , 
gdyby  rezo lucy i od K o m m issy y  R ządow ych ni po­
trzy m ali.

A rt. 4 ' ^  interessach m n ie y sz ey  w agi poda­
iący w  m ieyscu  sw ą p ro śb ę , oczekiwać w inien na 
rezo lbcyą VV’óy ta diii 2  , B urm istrza  dni 3 , K o m ­
m issarza olnvodow ego lu b  P re zy d e n ta  w  sto licy  
W ojew ództw a ( wyżąwszy W arszaw ę ') Am cz te ry , 
K om m issy i V\ ojewódzkiey lu b  P rezyden ta  miasta- 
W a rsza w y  dni siedm  , a kaidey  K o m m issy i R zą­
dow ey , dni piętnaście od daty  w ręczenia. A gdy  
p rośbę przez pocztę p rzesy ła ', prócz tych  dni ozna­
czonych dodaie się i czas po trzeb n y  do d o jśc ia  
pierw szey poczty.

A rt. 5. G d y b y  podaiący n iep rzestaw ał na ode­
b ra n e j  rezolucy i od w ładzy  k tó rey  ,  m oże s ię  o d



niey odwołać do władzy wyższey z kolei następuia- 
cey , dołączyć iednak wiuien w kopiiach do swey 
prośby i poprzednicze, które podawał, i uzyskane 
na nie rezolucye, a na poparcie swych wniosków 
dołączyć wszelkie dowody.

Art. 6 . Każdy pomiiaiący z swą prośbą koley 
władz kraiowych administracyynych tern urządze­
niem wykazanych , zwrócona będzie mieć prośbę 
na koszt iego w łasny, bez żadney rezolucyi.

Art. 7. Naznaczając term in i go Lipca b. r . , 
którego postanowienie ninieysze ma bydż w exe- 
kucyi , a które w Dzienniku praw umieszczone 
miec chcem y, dopełnienie i przestrzeganie onego 
wszystkim Rommissycm Rządowym w ogólności, 
podanie go zaś do wiadomości publiczney Kornmis- 
syi Rządowey Spraw Wewnętrznych i Policy i za­
lecamy.

Działo się w W a r s z a w ie  na posiedzeniu Rady 
Administracyyney dnia 17 Czerwca 1817 s:.

(Podpisano) Z a ią c zek . " 
Min. Spraw. Wewnę. Radca Sekret. Stanu

i Policyi Jenerał brygady
(Podp.) r . -M ostow ski. (Podp.) K osseck i.

Zgodno z Oryginałem :
Radca Sekretarz Stanu, Jen. Br.

(Podp.) K osseck i..
Za zgodność :

Sekretarz Jenerał. Kom. Rząd. Spraw - 
Wewnętrz. i Policy i

Aug. Karski-..

D y re k c y a  Jen era ln a  L o te r y y  K ra io w y ch  
K r ó le s tw a  K o lsk iego .

Podaie do powszechney wiadomości, iż stoso­
wnie do ostatecznego postanowienia Namiestnika 
Królewskiego w dniu 26. Kwietnia r. h. zapadłego, 
ciągnienie loteryi na maietność Tyszowce dnia 24. 
b .m . o godzinie ptej rano, pod prezydencyą osób 
od Rządu na to wyznaczonych istotnie rozpoczęło 
się, 1 codziennies wyjąwszy święta, w domu lo­
ttery ynym  az do odcfągniecia wszystkich 85,000 
Numerów agitować się będzie. —  W  rzeczonym 
dnu, i , 4oo Numerów odciągniętych zostało; ztych
następuiące wygrały , t .  i. N -ra. 82,342 — 5< j,8 o i
—  10,226 —  4 6 ^ 4 8  28,233 —  a4,33o 24,836
—  72,193 —  75 *636 —  76, i 4 5 — 56,687 —  
i‘,73o —  2,687 ■— 6,433 —  po 5 czcr. złot. —  
"W następującym , czyli 20. dniu b, m. odciągnięto ! 
r ,600 Num erów; z tych wygrały N ra. 45,253 — 
74,918 —  5, 5 18 —  53,587 —  78,148 —  77,209
—  3 7 , 7 0 9  —  3 6 , 9 4 9  —  2 o , 5o 5 —  7 , 9 4 °  —  
20,672 —  4 7 »5 o q  —  18,204 — p° 5 czerw. złot.

N ra. zaś 21,158 —  20,119 —  2 4 ,3 4 3 —  36,384 
po 1 o czer. złot. — Dnia 26. b. m. odciągnięto 

1,600 Numerów; ztych  wygrały N ra. 55,988 —  
12,520 —  1,991 —  po 5 czer. zlot. —  W  dniu 27. 
b. m. odciągniętych zostało 1000 Numerów, z któ- 
rych następuiące w ygrały , to iest: N ra. 54,o3»
—  3 9 , 0 4 0  —  2 1 7  —  6 7 , 5 6 4  ~  6 i , 5 5 5  -  4 7 , 7 7 7
-  79,657 —  82,632 —  78,194 1.1,716 — po

5 czer. złot. —  N er. 62,798 —  10 czerw. z ło t .__
Ner. 4 'z,83o —  15 czer. zł. —  Ner. 3 , , ! 3 !  __
25 czer. zł. — Na dniu 28. b. m. odciągnięto 1600 
Numerów, z tych w ygrały N ra. 66,796 —  27,648
—  37,407 —  36,277 —  61,200 —  6a,55 .i.— 
4 ,045 10,192 2,884 —  347 — po 5 czerw..
zł. —  a N er. i 7 ,! 79 —  10 czerw. zł. —  W dniu. 
i. Lipca zrana, odciągnięto 800 Numerów, z tyclr 
wJg ra ły , iakoto: 2, 3o o — 3 3,460 —  78,689 — 
64,310 —  £6,499 —  6 ,,5 4 7  —  17,052 -8 2 ,9 6 8 .
—  5 2 ,8 12 —  32,14? — po 5 czer zł.

Dalsze zaś ciągnienie Loteryi TyszowJeckiey dla' 
ciągnienia 5tey klassy 1 1 tey L o te ry i, które w dniuu 
dzisieyszym o godzinie w pół do czwartey po połu­
dniu rozpocznie s ię , i codziennie o teyxe samey 
godzinie aż do ukoiiczenia zupełnego kontynuować 
się będzie, do dnia następuiącego czyli 1. Lipca na, 
godzinę 9 tą rano odłożone zostało, i odtąd aż do> 
ukończenia Loteryi Klasyczney, ty lko rano odby­
wać się będzie.

W  Warszawie d. 3o. Czerwca 1817.
Kochanowski.
Straszak  S. J . D.

R o z k a z  d z i e n n y  d o  i y o t s k a  P o l s k i ł a o ..

W  K w aterze  Glow/iey w W a r s z a w ie  
d n ia  C zerw ca  1317.

Z a  N a y w y Ź s z t m  R o z k a z e m .

P ostępu ie  na w y ż s z y  s to p ień .
W  nadgrodę szczegółu  e y  w  słu żb ie  g orliw ośc i 

w P iechocie. Z p u łk u  4. lin io w e g o  , M a jo r L u d w i L  
B o g u s ła w s k i ,  na  P o d p u łk o  w n ik a , z z o s taw ien iem  s o ,
W tym że p u łk u .  °

U m ieszczo n y  zo s ta ie  
w j e i d z i e .  w  p u łk u  3. U ła n ó w , p rz y k o m m e n d e ro -

w a n y  do tegoż p u łk u  K a p u an  B y d to w s k i ,  z przezna­
czeń ,em  d o p e łm e tn a . o b o w ią z k ó w  A d ju tau ta  p o lo w e so , 
p rz y  Je n e ra le  D y .w izy i R o źn ieck im . *  S

W  raca do p u l  ku ,. 
d 7 / ,h ‘C ° i ^ ” A d ju ta n t p o ło w y  p rz y  Je n e ra le  Brygu*. 
d y  Ż ó łto w s k im , K ap itan  W a le n ty  S z m ig ie lsk i, z ń u L

w iązki UOWeg° ’ £ rzestal;*® yehiic dotychczasowe o b o -

O trz y m u ie  p o zw o len ie  noszenia, m unduru. 
x w  ‘Ocie.. Z  p u łk u  1. l in io w e g o ,  u w o ln io n y  od* 

służby n o zk azem  D z ien n y m  z d n ia  23. M aja ( 4 ,  Czen- 
w c a )  r .  b. K ap itan  W o y c iec h  S tan is ław sk i,.



6 2 0  ----

O tr z y m u ią  U r lo p y . 
w G w a r d y i .  P o w ó d z c a  S z w a d ro n ó w  U ła n ó w , P u ł ­

k o w n ik  S z e p ty c k i, na m iesięcy  2 , na  W o ły ń  i do Gał- 
l ic y i.  —  Z  b a ta lio n u  G re n ad y e ró w  , P o d p u łk o w n ik  
S k rz y n e c k i, od  21. b . m . do  1. W rześn ia  r. b. do Szlą- 
s k a ;  P o ru c z n ik  N a g ó rsk i , ’ na  m ie s ią c  a  , w  W ie lk ie  
X ięz tw o  P o zn ań sk i* ; P o d p o ru c z n ik  F is z e r ,  p rz ed łu że ­
n ie  U r lo p u , na m iesiąc  1 , do G ą llicy i A u s try ack iey . —  
Z  b a ta lio n u  S trze lcó w  p ieszych  , P o d p o ru c z n ik  M i-  
iz e w sk i , n a  m iesięcy  2  , w  G u b e rn ię  M ińską.

w  P iechocie. P o w ó d z c a  p u łk u  4. l in io w e g o ,  -P u ł­
k o w n ik  M y c ie lsk i ,  od  20 . b . m . do 1. W rześn ia  r .  b. 
do  Szląska. —  P o w ó d z c a  p u łk u  8• l in io w e g o ,  P u łk o ­
w n ik  B lu m e r , na d n i 15. —  Z  p u łk u  x. S trze lcó w  p ie ­
szych , P o d p o ru c z n ik  J u k o w s k i ,  na  m iesięcy  2 ,  w  G u ­
b e rn ię  P o d o lsk ą .

D n ia  i l .  Czerw ca  1817- 
P rzechodzi na R e fo rm ę , 

w 'P iechocie. Z  p u łk u  4. S trz e lc ó w  p ie s z y c h , P o d ­
p u łk o w n ik  S to k o w sk i , n iep rzes ta iąc  należeć do  tego 
p u łk u .

O tr z y m u ie  U rlop.
IV G w a r d y i ,  P o w ó d z c a  b a ta lio n u  S trz e lcó w  p ie ­

s z y c h , P u łk o w n ik  S z y m a n o w sk i, na  ty g o d n i 6 ,  do 
G a llic y i A u s try ack iey . _

N a c z e l n y  W  o d z 
(Podpisano) jK O  N S T A N  I Y 

W . X . R.
Z g o d n o  z O ry g in a łe m  :

J e n e r a ł ,  S z e f  S z ta b u  G łó w n e g o ,
■T O L I  N  S l i i .

W I A D O M O Ś C I  Z A G R A N I C Z N E .
W  L O C ,H 3.

Z  Rzym u , i 4 * Czerwca.
O debrano s  K a s t e l - G a n d o l f o  pom yślne nowi­

ny o zdrowiu Oyca S°, O baw a i niespokoyność 
mieszkańców tey  stolicy okazana w  tem  zdarzeniu 
dowodzi przywiązania ich dla iego Świątobliwości.

L isty  z M adrytu pod dniem  1.7. Maia donoszą, i i  
Pan M a r e f o s c h i ,  Nuncyusz Stolicy Apotolskiey 
przy dworze Króla Jm ści Katolickiego, w yiechał 
s tey stolicy do L izbony, skąd m a się puścić do Bre­
zy lii ; ,s tychże listów dowiaduiem y się, i i  naywięk­
sza spokoyność panuie w  Hiszpanii.

   Przed kilku dniam i zastrzelono na brzegach
naszych ptaka , k tóry się guiezdzi tylko w Afryce 
południow ey. Różni się on od wszystkich ptaków 
Europeyskich przez swoią w ielkość, kształ dziobu 
długość palców w  nagach, oraz żywość farh. purpu­
row ych na piórach. Za pewna zapędził go na 
brzegi nasze w iatr południow y, który z wielką gw ał­
townością w ia ł przez dni kilka. W  Francuskiey 
nom enklaturze ptak ten nazwany iest Flamant. 
Pokazywano go Cycow i Św iętem u i z roskazu iego 
w ypchanym  został.

N iedawno w yszło tu postanowienie Jego Swięto-

bliwości w zględem  cudzoziemców zwiedzających 
W łochy . Każdy podróżujący powinien m ieć pasz­
port form alny swego R ządu , nadto świadectwo do­
ktora kraiowego znanego, o dobrym  stanie zdrowia.

Z  F lo re n c j i , 19 Czerwca.
J . C. M . A rcy -X iężn a  Leopoldyna  p rzyby ła  

tu  i 3 . J .  C M. W ielk i X ia ie  w yiechał na spotka­
n ie , i odprowadził do pałacu P i t t i ,  gdzie cała 
panuiąca rodz ina , oraz siostra J e y  Arcy -X iężna  
M a ry ia  Klementyna  i X iąźe L eopold  O boiey S y­
cylii, małżonek J . C. M. przyw itali tę pożądaną po­
dróżne. Po dwu dziennym  odpoczy nku udały się 
wszystkie wysokie osoby do P izy ,  gdzie przy in­
nych okazałych przygotowaniach miasto całe b y ło  
wspaniale oświecone. Orszak Arcy X iężney Leo­
po ldy  uy składa się z 120 osob; s których część 
prosto udała się do L iw u ru y , gdzie czekaią floty 
1‘ortugalskiey , przeznaczouey do zabrania A rcy- 
X iężney.

F  R A N  C Y I  A .

S P a r y ż a ,  06. Czerwca.
Król Jm ść , ktorego n a y p i c r w s z ą  m yślą iest do­

broczynność , roskazał wydać s swey własney pry- 
watney kassy znaczne sum m y na wsparcie ubogich 
W S a in t  C lou d ,  P a s s y ,  Sevres, Meudon  i t. d.

Król m ianow ał a3 . b . m . M arszałka Hrabiego 
Gouvion Saint Cyr  M inistrem  m arynarki i osad ; 
a Jenera ł-P oruczn ika  Hrabiego JJubouchage , 
który ten urząd dotąd piastow ał, Parem  Francyi, 
M inistrem  Stanu i członkiem  Rady Sekretney.

W ie le  osob, które dow iodły wierności swoiey 
i przywiązania ku os hie Nay iaśnieyszego Pana w  
czasie zamieszek w departam encie R h o n , ozdobio­
ne zostały orderem  legii honorowey.

X ia ie  de Conde  w yiechał zawczora do Chan­
t i l ly  dla przepędzenia tam  lata.

—• Cena mąki w stolicy tuteyszey od kilku dni 
znacznie się zn iży ła , podobneż doniesienia otrzy- 
m uiem y z w ielu departam entów .

R O Z M A I T E  W I A D O M O Ś C I .
Jubilerow 'ie Rondeli  i R rid g h a  o szukani zo­

stali przez iakiegoś oszusta na dyiam entachdo 24000 
funtów szterlingów.

Donoszą z Baggii pod dniem  26. K w ietn ia , iż 
przed kilku dniami przed wspomnionądatą, p rz y b y ł 
tam tędy okręt s Pernambuko  żadnych Jednakże in­
nych nieprzyw iózł doniesień oprócz tych że port i 
m iasto tameczne są osadzone. O kręt ieden m aiący 
na sobie 400 beczek prochu , pom im o ostrzeżenie 
Kapitana Rushno  w szedł w nocy do p o rtu , i zabra-
n” m  został.

.


